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H.oDlpletna porażKa Chjeny i Nar. Partii o otn. 
Dotychczasowa więKSZOŚĆ otrzyma najwyżej 15 mandatów 

• 4 

Rezultat wczorajszych wybol"ów, jeśli chodzi o sukces stronnictw lewicowych, przeszedł wszelkie oczekiwa 
nia. Pogrom dotychczasowej większości magistrackiej (endecja chadecja i NPR) wprost druzgocący. D ość powie­
dziedzieć, źe te 3 stronnictwa będą miały obranej wczoraj radzie miejskiej 14-15 mandatów. Drobne stbonnic­
twa nie odegrały przy wyborach żadnej roli, wyjąwszy listę właścicieli nieruchu mości przedmieść.. Wy raźny spa­
dek głosów ykazuje również "Hitachduth". Sanacla zebrała około 2.000 głosów i otrzyma conajmniej 1 mandat. 

Sądząc Z wynił{6w glosowania rada miejska będzie miaŁa najprawtlopodob niej nnstę ujące oolicze: 

Wobec tego skład wybranej ra-I Li t 
dy mi.eiskiej będzie najpewniej na- S a 
stępuJący: . 

Z 
. N' l" 

Nr. 

" 

f (Niemieccy socjaliści) 
2 (P. P. S.) -

8 mandatów 
25 
6 

J 
lIsty nr. 1 ( lem. so<:. par. pr.): 
1) Kuk Ludwik, " " 

3 (Chrz.==( em.) - " 2) Klim Reinhoid, 
3) -iIu,nker Re.'l1hold, I" łł 4 ) 

6 (P. S. lewica) 
-

2 
5 

'J 
4) Frmker Leon, 
5) Ewald Gu.staw, 
6) Richter Jan, 
7) Sz,el<bler Henryk, 
8) Hayn Zygmunt. 

Z listy D!I". 2 (RoJ. Par. $oc.): 
1) Rapaiski Stanisław, 
2) Danielewicz Józef, . 
3) Kowalski Stanislaw, 
4) Bielińsiki Edmund, 
5) Grodz.ioka Kleme,ntyna, 
6) Holcgreber Jan, 
7) Kempner Rafalr 
B) PotJkański Józef, 
9) Andrzejak Edmund, 
10) NOWla,ko~iki Stanisław, 
11) Marciniak Jó:oof, 
12) Izdebski Roman, 
13) Golarustki Jan, 
14) Dolecki Władysław, 
15) MOlSklewiczówlf1a Gudaw'a, 
16) Lajs Walerja:n, 
17) Ziel:iński J'r 
18) BagieThski Czesław, 
19) Nowakowski Aleh;ander, 
20) Łęcki Anastazy, 
21) Kałwajtys L.. 
22) Sawiciki Jan, 
23} S!.r.ze.lczykoWlSki K. 
7A) Ha-rl:man Kazfm:Cr7 
25) HuŁnilk Jan. 

Z 1st Y nr. 3 (Chrz. Dem.): 

" " " 
" !, " 
" 

7 (N. P. R. lewica) 
, , 12 (Właśc. nier. przed m.) 2 

l 
3 
l 
5 

,t 

" 
" 

JI 17 (Inwalidzi) 

" t8 ( .llieszcz. niem.) 

" 
" 

" 21 ("Hitachduth") 

" 24 (Resursa) . 

" 25 (Sanacja) 

" 28 (Endecja) 

" 29 «)rtodoksi) 

" 30 (Sjoniści) 

" 
" 
" 
" ,*'>~,f . 

1) Holenderski LeIW, 
2) Szapir,o B()Il'UJch, 

• ;Z li&iy nr. 7 (N. P. R. - lewica): 
1) Pos. Waszikiewicz Ludwik, 
2) Inż. WojewódiJ{ti W,aclaw, 
3) Dr. Fiohna BOIleslaw, 
4) Urbaniak Paweł, 

1) GrosztkoWoSki Wiktor, 
2) Adamski Władysław, 
3) Kulamowdcz Ignacy, 
4) Cyl!'lański Adam, 
5) Ks. Kaczyński Dominik, 
6) Harasz Antoni, 

.Z listy nr. 4 (Bund': 
1) Lichterusztajn Izrael, 5) Al1idzelakow'a Hele.na, 

-
-
-
-

ł 
4 
3 
4 

" 
" 

" 
Z lil5ty nrr. 18 (ZjedlIl. niem.): Z listy nr. 28 (Pol. w. kom. ~OISJ: 

1) Dr. Fischer Wilhe'lm, 1) Michae'lilS BronilSłaJw. 
2) Ne.hring Reinho1d, 2) Ks. prał. Wyrzy.kowski, 
3) KliJkau Oska"r. 3) PogO'tloowski Józef. 

Z listy nr. 21 (Hitachduth): 4) Popieławski Kazimierz. 
1) Dr. Schweig S. Z listy nr. 29 (Aguda): 

Z !'s t Y nr. 24 tlrz. g. przy lIRes.") : 1) Pos. Mincberg Jak6lb, 
1) Dr. Grohman Alfred, 2) Sen. MendelsOtD Uszer 

2) P o'zn.ański L eOIll , 
3) Milma.n Szmul, 

2) Szwarukowski Franciszek, 3) Berman Chil. . 
Z listy nr. 12 (Właśc. nier. chrz.): 3) Wolczyński JÓ2)ef, Z !i.sty nr. 30 (Sjoniśd): 

l) Schott Maks, 4) Lesiński Jan, l) Dr. Roz,enblatt Jerzy 4) Th-. MargoIJs Meksander. 
ł 5) Morgentaler, 

Z listy nr. 6 (.poalej _ Sjon lew,): 

2) Inż. Pałaszewski. 5) KOIrcza,k Stanisław. 2) Bialer hak A., 
Z listy nr. 17 (Inw. woj. i b. woj.): Z listy m. 25 (Sanacja): 3) Fajn M., 

1) Pawlak Francis21ek. 1) Dr. TomaszeWISki Antoni. 4) Inż. G. Plfaszker. 

. . arto zazn (zye., że zgodnie z powyższem zestawieniem' trzy partie robotniczo .. 
"ocJalJstyczne (P. P. S., Nipm. Socjał. Part ja Robotnicza i Bund) posiadać beda w su-
mie 38 głosów, a wiec wieliszość . c ( 

Unieważniono głosów ogółem ' około 50 tysiecy. 
lIaogół frekwencja uprawnionych do głosowania wahała · się · między 60 a 65 proc.' ajwiększą ahs:l.'T 

czylo się śródmieście, natomiast na peryferjach głosowało około 90 proc. wyborców. 

dotychczasowej radzie podziaB mandatów był 'następujący: 
PR (lewica i praw6ca) 20, Endecja 14, Chadecja, 10, PPS 9, Niem. socjaliści 5, Sjoniści 4, Bund 3, Hiłąchoc 

'duł 1, Poalej-Sjon 1, Mieszcz. niem. 2, Ortodoksi b~zpart. 2, Aguda 4. - Razem 75 llIandatówll 
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O rokowaniach sowiecko-francuskich 

N. 218 

"Za am męża--ło ra" 
Tasakiem porąbała głowę ' śpiąteg" 

Uwaga wwieckiej opinii publtcz nie można im było pmooent6w ,za-, mi: "dajesz - daję". Tajemnicze 
nej z~prz~tni~ta jest w chwil~ 0- płacić. Niech później z niemi robią to zdanie objaśnia Mosobc'W w spo 
becn~) głownIe 2 pr,obloemam1. Z co im się po'd.?ba. Al'e o ~łaceniu sób następujcąy: "Zobowiążemy 
;edncJ. strony przedmIotem ogólne długów carsltlch rząd wbotniczy się wypłacić Francji nie stare 
.~o zamter~sowa~ia jest wzmlcżona niec~ nie myśli". d1ugi, ale pewną kwotę pienięzną 
walka z OPOZYCJą, która ostatnio NIe w\Szyscy l1cbotnicy pod:dela- wzamian za pożyczkę. Jeśli na­
wyraz swój Zlnalazła w uchwale, ją Jednak z.d,anie Or'l-ickiej. Nie- przY'kład damy Francji 20 miljo­
zarządzają,cej wyd~aleniec,ałcgo ~t~rzy, sądzą. miar:o,wicie.' że Rosj~ I nów lio,cznie, a za to o~rzyI!1amy 
srercĘu wy;-naw;cow dokt~'Yny svnetme das slObIe moze radę 1 pożyczkę w wysokOŚCI 250-
1 roc~{:eg.Q. i .Z;I1J{JwJe~a. 'z I?artji ko bez lor,edyt~ !rancUlski,ego. Tak np. 300 ~iljonów Il'wb1i. to będziemy 
ffiiUn1styczmej, z drugIej zas strony robotmk M!ensz>o'w pIsze w swym I moglI nawet n-rocentyzaptacić, a 
ogólne • zai~teroso~ani,e budzi w !iści 7. do redakcji "Rabo.c~ej G~- I franZ/akcja taka pomimo wszystk,Q. 
spolczenstwle sowlec!klem .5fPrawa ,zet y : ,Kr,edyty są nam OCZywl- będzie dla nas korzystna". 
ro,kowa~ z FranCją. . I ~~ie potr~ebne i dOfbr~e ?ędzie, je-I Komentu;ąc listy robotni,ków, 

z Warszawy donoszą: bójka, kt6ra przeniosła się aż na 
Mała duszna kuchenka \V do- podwórze. 

mu przy ul. Baniowskiej 11 była Wróblewska uciekła przed gnie 
wczoraj widownią potwornej zbro wem męża i wróciła do mieszka­
ni małżeńskiej, której ofiarą padł dopiero o godz, 9 wieczór. Wró-
28 letni pomocnik murat'ski SŁe- cHa ze strasznem postanowieniem 
fan Wróblewski. które wykonała natychmiast. 

Wróblewski oienił się przed Lastaw~zy męża śpiącego, za-
trzema laty, Z żoną swą Janiną częła go Siekać bezlitośnie fasa, 
żył zgodnie przez dwa lata. kienl po głowie. 

Przyszły jednak niesnaski, po-
tem krótkie bójki i małżonkowie . Na krzyk rannego wbiegł z są' 
się rozeszli sIedniego pokoju szwagier Kurma 

kowskiej, Kunikowski, którego o-

MoskieWtSka "Rahe:czala Gaze- sh FranCja da nam Plentąd1!e; ale "Raboczaia Gazeta" przycho,dzi 
ta" pisze, że do redakcji jej napły jeśli n:2 da, to też damy sobie ra- do wni.o.sku. że myślą przewod-nią 
waią w ogromnef ilości listy od ro Idę", W\Szystkich tych listów jest świa-

Przed ci ./0ma miesiącami ze- czom przedstawił się obraz wstrz ą 
szli się zno'vu i sprowadzili się sający. 
wraz z półtorarocznym synkiem Wr6blewski letał na łóżku ca­

we krwi. botników, którzy na temat roko-1 Bardzo charakterystycz.ne są domość cc do niemożności zapła-
wań z Fran-cją w)"porwiadają czę- slowa rohctnika fa bryki ,.Krasnyj cenia długów Rosj.j przedrew,o!u­
sto bardzo ~iek'awe poglą.dy. Or- Putiłowiec", nie!akiego Ser,gejewa. cY'rnej. Wn~csek powymzy pisma 
~an komunlstY'c.z.ny twierpdzi, że w ~d6ry utrzymuje, ż'e .,z Francją sowiecl<iego dowodzi, że w s-pra­
l~t~ch tyc,h ,.śC1śle i }asno bez ja-I trzeba mówić w sposób bardziej wach długów carski'ch Rosj.a 80-

k.e!~fJlw!ek dyplomacji malaz,ł stanowczy"_ !"lonter E. Mos.oł,QłW wieoka nie zmieniła w ciągu ubie­
SWO) wyraz. IPogląd gos-pc,darz,a l ma na kwestj,ę stosuników fin~n- głyClh 10 lat sweg~ pie~W?tnego 
na.sze~~ panstwa - klasy rerbo-

I 
SJOwych sowIecko - francu.s'klch p,c,glądu. Zas'ada rZ<J.!du sowlecki'e­

tn:~ze) '. 'Pogląd bardzo prymi,tywny. Mia-

I 
go "Starych dłu.\!ów nie płacimy" 

do uchen 1-i u Apolonii Kurma- ły 
kowskiei (P'lniowska 11). 

Wróblewski pracował przy ro­
botach budowlanych na kolonii 
Grottgera, żona jego zarabiała wy­
kończaniem obuwia dziecinnego. 

Wczoraj koło godz, 4 popoł. 

-Co pani zrobiła - krzykuął. 

- Zabiłam łotra - odrzekła 
wzburzona Wróblewska. Niech pan 
lawoła policję. 

Na poparcie twierdzenia t'ego nowicie obecną sytuację charak- obowiązuje w dalszym cią6u. ' 
"Rabocz,aja Gazeta" przytacza teryzuje on 'następującemi słowa- '" 

Wróblewski wrócił z pracy pijany, 
rrzem oświadczył żonie, że został 
zredukowany.Z tego powodu wy­
wiązała się sprzeczka, a potem 

. W,szyscy byli jednak tak prze­
razem dokonaną zbrodnią, ie nikt 
nie ruszył się z miejsca. Wówczas 
Janir:a Wróblewska zabrała swego 
półtorarocznego synka na ręce i 
udała się do komisarjatu, gdzie za 
meldowała o dokonanej zbrodni. 

treść szeregu taki'ch lLstów. 
Roho:tnik fabryki "Dynamo", L 

Wróblewską aresztowano. 

ż -0-

A. Fadiejew, oświadCza w SIWym 
liście, co następuje: "My, p,pwia- I dam, dłu'gów pł,acić nie będzie­
my. Możemy najwyż,ej dobrze za­
płacić za t'e kredyty,' które z za- I 

!~kł,~cJów o~r7:;~~yc1r~:r;-:b:1 Fenomenalne przejawy u praskiego jasDPwidza Reimanna 
sojedinienie" A. Zinowjew, z wiel- i warszaw'slr ego medium MarU P"zybylskiei 

P,n UlianoUl dosłał 
ganę 

kiem niedowiel'l;raniem traktuj,c rD- za awanturę w pod-
,kowania z Francją, pisząc: "Rząd Wśród licznych referatów o fe I?O 'aje ona różne informacje, kt6- cych rzeczy w dzie lzinie telewizji. 
sowiecki winien się mieć na bacz-. nomenach metapsychicznych, wy" rych źródło jest zupełnie nie wy- Upisuje on np. naj dokładniej miej- miejskiej sielance 
ności. Nie wolno. zapominać. że głoszon ych na naryskim kongresie jaśnione. I tak wskazała ona- sce pobytu i działalność osób, Agencja "Ru.ssUIIlion" donosi z 
mamy do cZY:lienia z wilkiem, badaczy ziawisk nadzmysłowych, miejsce, gdzie znajdowało się ciat znajdujących się w wielkiem od MOIS'~Y: . Skandal w "Sielan~e". 
kt6reg,0 nakarm;ć nie jest rzeczą bardzo silne wrażenie zrobił wyk- ło utopionego człowieka. Referen niego oddaleniu, czasem w zu-
łatwą. Trzeba SoO'bie uświadomić. ład p!of. Fi~chn~ra o p'raskim, ja- stwi.erdza, .że 90 procent komuni- pełnie ~nnem mieście. Próbuie w którym skompt,onnitowany.{)()­
z kim sie ma do c ynienia" snaWldzu ReImallle. Relman Jest katow, udZie lanych przez p. Przy- on również diagnoz medycznych, stał radca p,oselstwa sowIeckiego 

Robotn'ic~ Ol1.ck~ 'pisze z' patQ!. w możl:fści ! ~koro. tylko mu ,się bylską, okazało się słusznymi. ./ i, pOdob!l0 dotyr:hcz~s udawa~o w Warszawie, p. Uljanow, pełnią-
sem: Sbaszno. wi'eść rozniosła przedłozy ]akIkolvllek przedmlOt, Prof. Verwer yn z Bonn 0IJowIa- SIę mu Je przeprowadzIć zupełme cy wówczas obowiązki posła wo­
się po f~bryce' że Ż S S Ii dtu- rozpoznać charekter i los właści- da zdolnościach jasno widzenia bez błędu, wiecki'eg,o w Warszawie. WywJ-
,.ęi carskiej' R~SJ~I' jJ'la~iĆ 'będ' zl'e""" c, il."la, choćby ten już dawno nie I młodego chło pca z Kolonji, Fryca Prof. Verweyen w, spomina o d,o-
s - ł P k k" kt· F t th Mł d" d k h łał wielkie niezad()wole!!lie komi-Ale w,krótce robotni,ca się UiSpO- zy. O azano mu np. 11, o o·t as enra a. o Zlenrec ten o- onanyc przez mego uzdrowIe-
k.oiła, gdyż wytłomaczono jej, że rym powiedział odrazu, że przed konuje s,zczególnie zdumiewają- niacb. sarj,atu ludowego spraw zagranic z-
"żadnych slarych dtugów nie 35 laty posłużył do zabicia czło- n ' nych. 
przyznawano i przyznawać się nie wieka. Przy pokazaniu rewolweru, I -- K będzie". stwierdził słusznie, że tym rewol I ·om.isarjat ten udziel;ł p. UIja-

Już kilka tych powyżej p:rZyto- wCzeyrzenma prazsetrdzelll~ł laty, pew
j 
ien

h 
mkęż- ystaw turystyc (l, W hicano ndowi S1llr'owtk:jhnagan~ i k~hr6cił się 

C'z,onych głosów l"Obotni'kćw 50- ,,z SWOją wc an ę. li o wszys· IC &O:W1~Cj IC repre-
wiedkich w,skazuje 'na to, iż r.osyj- Zwykły gwóźdź wywołuje w nim p l '.1' ". ....,1 • ł zen1aeji dyplomatycZlIlych poza 
k kI 

. . wrażenie, że musiał on służyć za O S118 WeZm!e W I\lel Uulia . , ...: . s a asa robotll'lcza w swe) ma-, " # • gramcami Rosj! sowleakle) Z okól-
sie z,ai:muj'e "roDec rokowań. z ' narzędZie zamordowama dZIecka, Don )sza z \Varszawy' 11'lizowania działu polskiego I 'k' l' h' 
F 

.' ' . ' co istot 'e "ł' d l t " ' . , ' ..' ,nI lem, za ecaJącym zac ·()1wame 
ran'Clą stauC'wl sko negatywne. ni z az} ? SIę, prze a W dnIach od 21 do :L6 listo pa- Wobec kOl1leCZnOScl zebranta . . .' . .,.. 

Nie ulega wąt'Pliwści, iż pogląd 30. Z pewnego .hstu I pewnego I da r. b., odb~dzie się w Chicago eks')onatów najpóźniej do dnIa 20 J~kna)dale JldąceJ ostrOroOSCI, w ~y 
ten jest wynf1.;·2m wybitnie ma, ~o~tfelu po upłyWIe roku odcvfro' wielka międzynarodowa wystawa paźdz;crnika b. r., amerykatlsko- CIU Pl!'ywatnem, w celu UJIlLkanla 
teriahstyczneg,o poglądu życiowe-I' ~vuJ~ ,te, ~am,e rysy cha:akteru,! turystyczna, w Idórej wezmą U.dZWł polsl-a Izba ha'ldlowo,przemysło- kompr·om1tacii w rodzaju tej, któ­
go, R?bo!~ica ~r1icka, . o, kt?rej ,stolnIe 1 I1st I ~ortfeJ n,nlezały ~o ws~y~tkie, hię~sze, państwa elITo-I wa t~ dro.Ją \Vz.yw~ społeczet1stw~ ra się w Warszawie marzyła. 
w~pom1t~absm~ JUŻ powy~eJ, pl~ze t~g~ samego,' Rem~anowI zup~łme I pe)SkIe, Jak rowlllez PołudnIowa polskIe, .orga~lzaCJe ,społeczne I .... . 
mlędzy mneml: "Z franCją mlOZll1a meZ:1anego 1 zmanego człOWIeka Ameryl<a. poszczegolne lednostkI, do nadsy- "Russumon przewldu1e, te w 
się porozumieć jedynie w tym ce. lnż. Lebiedziński z Wai'szawy. I Wobec otrzymanego zaprosze' lania możliwie naj rychlej '.vszelkich najbliższym czasie p. Uljanow od­
lu, by p,op_rawić. sytuacje g'Spo~ar. referlJwał "o fenome,n~l:lY 1 p.rzeja- nia,. Pols~a P?stano\Vi~a wziąt po"iac.l11,.Ych materja~ów pod, adre- wotany Dostanie do Mocskwy i 0-

ezą naszego pallstwa, by mozna wach MarJl Przybyls,(lcj, Idora za ndzIał w wystawle, a mm. spr~\V So Iz,)y, Nowv S'Nlat nr. 72, pa- trzyma stamtad nminację na Da­
,bylo wY'budować nowe hbrryki i j pośrednictwem ducha "Wiktoryna" zagr., w imieniu rządu, upmva7nilo łac Staszica w Warszawie, od 1 k' W chód ' 
woat1SZ'taty pracy... Jeśli burżuje porozumiewa się z zaświatami. amf'ryka"sko-polską Izbę handlowo- godz, 9-16 ( tel. 28,62). e, lIS. 

dadzą pieniądze, to czemuż by Jest to faktem stwierdzonym, źe przemysłową w Polsce do zarga-
- ._ .... _~- ..... - UL!._ UJ _ ~.!*"!1I!"!"!.'W.~~""'~W!W'*' =s ~~~ .... c...., O!:i!l!. L!!3! !!II 

MARIA V}ETEANI 
e 

Moralność niemoralnośc · 
wtórnie zamąż. aby nie pozbawiać Był on bardzo mity, ale napewno I la cudowna, dopóki była zabronio­
się cza:u wolności!... Ach, mój nie wpadłoby mi na myśl składać na ... Obecnie pozostał tekst. muzy­
przyjacielu, gdzie się podziałY te mu wizyty, 'gdyby, tll nie było tak ka zamilkła. Tak, tak, mój przyia-
,pi~kne czasy. gdy wszystko byto djablo romantyczne! To bicie see-I' cielu, nie mam przyjemności z ro-

za bronione! Zabroniony każdy flirt, cal T o tajemnicze przekradanie bienia tego, -CO robią wszyscy. Kie-
Pewnego dnia pan von Loor spoi 

kał starą przyja'ciółkę panią Minę 
F. 

Jak się panu powodzi? Dlu­
gośmy się n~e widzieli! 

\Xl oczach miała szczęśliwy u­
śmiech i promienny błysk tak, jak 
n,egdyś. 

- Założę się, że p'ani id7Jie na 
randkę! 

Roześmiała się. - Dlaczego są­
dzi pan, że dcpi,ero idę? Może już 
wracam .. . 

Lecz ... , jej żywa twarz stała się 
na,gle poważna. - Pan się mylil 
Straciłam -całkiem oClhotę na tego 
To'dzaiu sprawy! 

- To przelotne usposobienie! -
rzekł on pocieszająco. - To prz,ei­
dzie Zreszt-'l., o ile pani chce się 
wyspowiadać - jesteśmy w pobli­
żu matej cukierenki, w któr'ei są 
świetne lody i doskcnai,,,, kąciki :lo 
pogawędek. Wejdźmy. Mam aku­
,rat godzinę ~zasu! 

Ona z,~odz.iła się odrazu, Pani 
Mina chciała się wygadać, a nikt 
nie umiał tak dyskretnie słuchać, 
jak pan vOn Lonr. Na godzinę wy' 
zbywał się własnej osohowośic, gi­
nął w głębokim fotelu za mistycz­
ną chmurą dymu z papierosów; ni­
gdy nie wyrażał sW'ego zdani3. KO'­
biety podczas spowiedzi nie ci~ll'-

pią ludzi doświadczonych i logiez- o ile nie kończył się małżeństwem . ,,,ię przez samotne uliczki! Petem, dyś uważano mnie za oryginalną, 
nie myślącyoh. Pan von Loor, wie- zabronione wszystkie drobnostki, I ta upiorna brama do wielki'sgo par byłam otoczona czarem -czegoś za­
dzi.ał o tem, i dlatego postanowił cukierki życia, które osładzały I ku, w okolicy, w której nic powin- bronionego. Obecnie byłabym tyl­
i dziSiaj być naiwnym, skromnym dzietl powszedni ... Wierz mi, mój \' na się pokazać przyzwoita kobieta, ko jedną z wi·elu w ogólnym biegu, 
i ukrytym wci·eniu. miły, że ze stu kobiet z ledwością o ile nie chciała być skompromi- kobietką tuzinkową, która ulega 

_ Więc, dro,ga przyjaciółko, - dz:es'ęć stało,by się łasuchami. gdy lowana! To ostatn:e słowo zniknę- swoim nastrojom. Pfe, jakie t<l or­
rzekł, gdy już siedzieli w miłym ką by wszystko nie musiałaby dziać lo całkowicie ze świata! Czyta sięl dynarne! 
óku, _ co ma mi pani do opo- się tak cudownie tajemniczo! Stró- je tylko w związku z politykami i Mina wstała. Była "damą" po, 
wiedzenia? że cnoty, grosiciele zasad moral- grosicielami różnych prawd, CU-I czynając od czubków małych, sza-

_ Nic! - brzmiała odpowiedź. nych, ciotki, babki, plotkarze kierki życia stdją otwarte dla każ-' ryob panto1elków. a kończąc na 
_ Ni~? Co mam przez tO' rozu-II ukrywali się za każdym zakrętem, dego, ponieważ stały się one mało I mod~lowym kap'~!t!.Siku, koloru 

mieć? niebezpieczeństwo odkrycia na- znaczące w chwili obecnej... bzu. 
_ Widzi pan, - Mina zagłęlbic. szych tajemniC _ pDbudzałc nas Mina westchnęła. - Szkoda , Pan von Loor również podniósł 

ta się w swoim fotelu i przymknę-I' i wabiło!. .. - Czy pan przypomina szkoda! K!,;biety, takie iak ia, tra- się· - A jak brzmi resume tych 
la oczy, _ na świecie wszystko so'bie jeszcze moją cudowną przy-I cą wskutek tego radość prz,eżyć obserwacji? - zapytaf ciekawie. 
"ię gruntownie zmieniło. Ni.e wiem, I godę w Salcburgu? Spacer przy Na CoD mi się zda romans bez n:e-I Mina spojrzała na niego karcą~ 
czy potrafię panu dokładnie o<bja-\ księżycu z młodym oficerem szŁa- bezpiecz,eńsi:wa, bez pikanterji, co. 
śnić to, co chcę, lecz sprobuję. bowym, podczas któreogo byłam bez tajemnic? .. I - Czy muszę to panu dopiero 
Nie potrzebuję chyba panu opo~i przebrana za chłopczyka? To był Wszystko to s',ało się ohecnie wyjaśniać? Sądzę, że jest to eał­
wiad~ć. że ludzie i, cbyc;aje "! <:1 ro.mantyzm, t.o miało. nastrój! Ca~e za bardzo proste i z~oz.umiałe: l kiem iasne: - Sta~am się .. cn~t1i­
statmch latach całklem SIę zm;;?nl: I mIasto zdumIałoby SIę gdr:by, SIę Pan ,X. i panna Z. pozna}! ~Ię, przy! wal! JedynIe .t~ pO~lada dz!s P!ęt­
ły. Co za swoboda poglądow!q to wykryło. Pedczas gdy: dZls·a' .. ? pacH! sobIe do ,gustu, a SWlat przY-'!lo oryginalnoscl. Nlech pan tylko 
Mój Boże! W dzisie'szych czasach ł Nikt nie wziąłby mi za złe, gdy- gląda się z .zadowoleniem ... Nape- pomyśli: kobieta wolna, która nie­
wszystko jest dozwolone! bym codzień. całkiem oficialr:ie spa wno nazw:e pan to roz.sądnie:szym,I ma nic, ale to całkiem nic na su-

Pan von Loor patrzył na nią zdu cerowt:lJa z. młodym oficerem szta- ... mc~e być, - jedno tylko jest pe- mieniu... Czy to nie zajmuiące? 
miony. - I :llatego pani się skar- bowym. Nic potrvebowalibyŚrriy wnc: i,e jest to szalenie nieintere- Tajemnicz'ę. a nawet wyzywające? 
ży? - zapytał, _ i właśnie pa-I dopier,o czekać na noc i księżyc sującc! - Więc moralność n'emoralno, 
ni?... ' można otwarcie spacerować pod- Pan von Loor ośmielił się przer- ści, - rzekt pan Loor, całując w 

Mina kiwnęła melancholijnie gło czas jasnego dnia, jeździć konno, wać: - Czy pani troszkę nie prze- rę~ę panią Minę. 
wą. lub na nartach. Gdzie wówczas sadza? - Gdyby to robiły szkoły, wów-

_ Tak, właśnie ja! Tak musiało: jest wdzięk? Pytam, na czym on Mina wzruszyla ramIonami, -\ czas nowe C7.3Sy miatvby im d-c 
się stać. Ja,' "wielka miłośnica". l teraz poJ.ega? .. Lub, czy pan wie. Może być! Odczuwam to w ten zawdzięczenia niezwykły skuteli 
jak nazy~liści-e mnie żartobliwie, jakie niezwykle denerwujące dla <;ób i wraz ze mną wiele klll-. wychowawczy ... 
ja, która nie chciałam wyjść po- ' mLie, były wizyty u pana von L.? ~ alnyoo kobiet. W~~na IJJ.iłoŚć by-' nom, Ow. 
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Rejesfracja 
rocznika 1909 

W dniu dzisiejszym winni sta­
wić się dla rejestracH w lokalu 
przy ul. Traugutta ,10 mężczyźni 
rocznika 1909 zamieszkali w obrę' 
bie V-go komisarjatu policji o na­
zwiskach na litery l, J, K, oraz z 
obrębu XIII-go komisarjatu na li­
tery Sz, T, U, W, Z, Z. 

Jutro winni stawić się do reje­
stracji zamieszkali w obrębie V-go 
komisarjatu na litery L, L, M, N, 
O, P i z obrębu XIV-go komi-' 
sarjatu na litery A, B, C, D, E, 
F, eJ_ (b) 

Swięto oszczędności 
obchodzit będziemy 
uroczyśde 31 b. m. 

Na dzie1i 31 b. m. p1'1zypaea tra­
dycyjne już ~ęto m:iędzynar,odo­
we ~ZlCZę&nOŚ.Ci. 

Obchód tego ,,.dnia lOiS'zczędno­
ści" będzie w tym roku w polsce 
slIcz.ególni-e ur.oczyśd-e manifesto­
WJaIIly. 

W każdej miejscowości będą 
t<>roawan-e ulotki p!l'lO<pa~andO'We, 
w sllkołach odJbędą sięoclpowied­
ru-e wykłady, nadto zaś przewidy 
wane są p oClb ody, iOtl"ganizowane 
przez spóbd:zielnie i !kl(lsy OSZCZ1-
dności. 

-0-
Teatr i muz ylła 

TEATR MIEJSKI. 

Dziś, poole<iLialek f w dalszym clą· 
gu we środę przepięknie wystawione 
"Kredowe Koło" z Kar. Luble6ską w 
jej ślIcznej kreacji Hai-T~ng. 

Ceny miejsc popularne (od 50 gr. do 
4 zl. 50), 

Jutro, wtorek, po raz 10 "I anna Flu­
te" z St. Ja:rkowską w popisowej roH. 
Ceny miejsc popularne. Po tern rrzed­
stawieniu znakomita komedia Verneuil'a 
na oewein czas zejdzie z afisza, ustę­

pując mielsca nowościom rerperfuaro-
wym. 

TEATR POPULARNY -
Dzi~ po Taz S-ty sensacyjny drama,t 

w 5 aktach "Pieczęć milczenia" z Ed­
mundem Szafranskim w głównej roli. 

Ceny naini.ższe. 

Organiza la kuc ni naw czenej 
Pouczające spostrzeżenia p. Krystyny Fr'edel'ick 

W Ameryce istnieJe pewna ka- widzicie tu największego krOkO-I tów nie według pozornego porząd­
tegorja iunkojonaduszy przemy- dyla Alryki. Dlu~o.ść jego wynOlSl ku, ale wedłu.g praktycznego za­
słowych, kt6ryoh zadaniem }est re 18 stóp od czubka nosa do końca, potrzebowania. 
gulowaruie praCY (l"obo.tnika, ohli- ogona i 18 stóp od końca ogona do Wszystkie prace w kuc'hni po­
czanie czasu ściśle potrzebnego . czubka nosa, 000 czyni w sumie 36 dzielić można na dwIe grupy: 
lub zmarnowanego na prZygotowa- st6p długoości. Wi-eleż k,o.biet-ko- przyg.otowanie posiłku i sprząta­
nie narzę{}zi, ną wykonanie tej lub mentu;e p. Frederkk - stawia 36 me. Największą sztuką gospodyni 
innej funkcji, ,oddanie wykonane; kroków tam, gdzi'e 18 wystarczy- będzie ustawienie przedmiotów 
pracy i t. d. Kontrola ta wydaj-e łoby w zupełności. PoZ/bądźmy się Łak, ażeby w odpowiedniej chwili 
rezultaty wybitni-e dodatnie, o- przooewszystkiem • zastarzałego mieć j-e zawsze pod ręką 
szczęd.zając robotnikowi wiele t.ru- przekonania, ż-e dobra kuchnia po- Książka p. Fr-ederick dowodzi, 
du i czasu. winna być oOibszerna, "ażeby był<, jak znaczne utatwienia, wprowa­

Pani Krystyna Frederick, wzo- dużo miejsca". Kuohnia normalna clzić m.ożna w pracy domowej i to 
rawa amerykańska g,ospodyni, powinna być średni·ch rozmiarcw, i kosztem niewielkim lub nawet 
wprow.adziła ten system do go.- ściśle zastosowana do urząd ze- bez kosztów żadnych. Postęp-.N 
spodarstwa domowego. Ideę swoją nia. organizacji pracy wogóle i w ulep 
,.standardyzaoji ,o,nganizacH domo-j Nafważniejszym warunki-em ra- sz-eniach techni<:znyc:h usuwa ko­
we;" rozwinęła w szeregu odczy" t cjonalnego urząd~enta kuchni jest nieczność "zamęczania się", czynI 
tów, wygtaszonych przeważnie we: wgruip,o,wani-e przyrządów i produk więc życie latwiejs.zem, 
Francji. Niedawrno u.kazało się w 
Paryżu dzi-eło je; p. t. "Or,gani·za­
cja kuchni nowocZlesnej", podzia-­
lone na dwi-e zasadnicze części: a­
naliza ruchów przy pracy i "nor­
maHzacja", czyli racjonalne UTZą­

dzcriie kuchni. 
W pierwszej części p. pr-ede­

rick zwraca uwagę na ni,epQtrzeb­
ne zmęczenie, na jakie narażają 

się gospodynie i kuC'harki, wykro­
nując 'Czynności swoje w pozycji 

W dniu 9 b. m. rozstała się z 
B. ? 

El lv.J: 'I L J .A. 
LeKarz-dent7sła. długoletnia członkini Zw. Zaw. lek dent w p, P. 

W Zmarłej tracimy Koleżankę O szlachet!1vm charakterze. 
Wypr,)wadzenie zwłok nastąpi dziś o godz. 12 w poł. 

z domu żałoby przy ul. Narutowicza 3. 
ZARZĄD Lódzk.iego Oddziału. 

stojącej. ,.Przekonajcie się - Pl- ł d 
sze p. Frederick - że niektór-e Co us yszymy ziś przez radio '1 
zajęcia, jak zmywanie naczyń i pra WARSZAWA, (1111) _ Wariacje Mozarta, Dwa Impromptus 
sowanie bielizny wykonywać filC·- 12,00. Sygnał czasu, komunikat lotni op. 142 Szuberta. Sonata H-moll Rose-
żna siedząe" . Wieleż wysiłku zU- cro - meteorologiczny, komunikaty P. linsa i Burleska Jarnacha), 
żywa gospodyni bijąca pianę, lub A. T., nadprogram. Hamburg (394,7) -

kręcąca s·os, gdy lewą ręką mus: 15.00. Komunikat meteorologiczny, 18.55, Komedja muzycz:l1a R. Straus-
usilnie przytrzymywać naczynie, gospodarczy, komunikaty P. A. T., nad sa "Kawaler Róż". 

program. Langenberg (468,8) -
Czy nie łatwiej jest w jakikolwiek 15,20-16.00. Przerwa. 20,20. Tragedia Oskara Wilde'1 "Sa-
sposób przymocować talerz czy 16,00-16,25. Odczyt p. t. ,'projekt u- lome". 

RudoJf SCHILDKRAUT 
genjalny artysta teatru Reinhardta. 
wystąpi wkrótce w największem, 
monumentalnem arcydziele iilmo-

wem p. t. 

"OJCOWIE I DZIECI" 
wKrótce CzarT. 

Serb-slerola 
Adoptowany zoslał 

przez naród francuski 
Poseł francuski w Jugosławji 

wydal w tych dniach w Belgn­
dzie śni,adairne z udziałem najwy­
b:tniejs'zych kół jugosłowiańskich 
na ·cześć pewnego m~od,()Cianego 

seI1ba, które~o ojci-ec i brat zgi­
nęli w ohrolIli·e V-erdunu. 
Chłopca tego adooptował naród 

francuski i uznał ~o lza pupila 
Francji. 

Zachowanie bitwy 
zagraża pokojowi 

WIEDErIl, 9 października. 
(PAT). "Neu-e Freie Pres.se" za­
mieszcza artykut na temat stosun­
ków polsko - litewskich, w któ-

l',undel do stołu? Do siekania mię-, stawy o ustroju szkolnictwa. Część I Stuttgart (379,7) _ 

sa należy używać automatyczne- (Dział ,'pedagogika i szkolnictwo") - 20.00. Operetka Kalmana 
Ił • k t' Ił wygl. P. Władysław Radwan. Czardaszka". 
150 Sl-e. a~~~, zas ępUjąc-e5o pracę 1625-16.40. Nad'Program, komunl-

rym zaznacza, że agresyw,ne za­
Ks iężna - chowanie się Litwy zagiTaża pakI). 

jawi. 

prawej r'(AI. ka1ty. 
Wogóle zaleca p. Fred-erick jak- 16.40-17.05. Odczyt z,organizowan:y 

najczęstsze wykorzy.stywan;e na- dla wystawy radjQwel w Warszawie, 
rzędzi g'ospodanslr.ic!h. których ilość l P. t. ,,0 budowle aparatów detektoro-

t b t . O t Ił lwych" - wy.gl. inż. Edwa,rd Kwiat-
wzras a ezus anme. s !ze5 a k k' 

--Min. • Zaleski konferował w Paryżu 
z ministrami Chamberleinem i Briandem 

zresztą przed przesadą. W ksi<l!Ż- 0;;~OL_17 .20, Komunikaty P. A. T. PARY L. 9 października. (PAT). sprzeciwko niej oraz zachow a~ 
Wtorek i środa "Pieczęć milczenia". ce swoj.ei I()powiada nam, że w 17.20-17.45. Odczyt zorganizowan:v Przyjazd ministra Zaleskiego z uwa- nietykalność art. 16 paktu Ligi, 

ceny mIejsc od 2,50 do 50 gr. gi na równoczesny pobyt w Pa- który obowiązuje państwa, należą-

Bilety w kasie teatru i w Kwiaciarni 
pewnym skleple polecono jej "ma- dla wystawy radjowej w Warszawie p. ryOu angielskiego ministra spraw do Ligi do wzięcia udziału we 

B-ci Dymkowskicb plac Kościelny 
nr. 4. ' W p .... ,p kił P. Karol Zbrozek. 

'UO rZle . . nv moment polityczny, jaki stano- nikowi, nawet w wypadku gdyby 
szynkę do Krajania fasoli wzdłuż i\tyt. "O aparat~ch lampowych" - Wyg!. zagranicznych, Chamberlaina i waż- wspólneJ' akcJ'i przeciwko napasŁ-

O F ' k d' 17,45-18.15. Program dla młodZieży . k t' t k' f k . b ł R 
We ~rodę o gOUZ, 4 po pol. po ce- też p. redenc radzi każ ej I (,O turniejach i pasowaniu na ryce- WI . we~ ia s osu~ ow rancus .0- mm ya osja. .. 

gospodyni pamiętać przy kupnie r~a") wyp. P. Henryka Nowocieniowa. sO~lecklch .w zw~ązku z zapowie- Prze~hodz~c do kwest]l zatargu 
nach najniższych dla młod1!iely szkol- d . k -h 11 ' - '. . dZlanem O wołanIem ambasadora polsko-litewskiego "La Volont" do 
nej "Królewski Jedynak" L. R.ydla, 3i- narzę ZI u'~ ennyc O owe1 ma· 18,1~. Transmisja muzyki fanecz,neJ z R k k' b d 'ł t . lk' d' . " t Z l k ' -
l t d b" _' "d b kawiarni Gastronomia" a ows lego, wz u Zl u wIe Je aJe, ze mlnlS er a es l szczego-
e y o na YCla w kaSie teatru. -'lzynce 1 zasfanowlc Się o rz,e,'" '. zainteresowanie. Dzienniki pod- łowo poinformował Brianda o tej 

c k d 'ot d i 19.00-19.15, Komunikat rolmczy. k'l . ł d . ., "'ł ' PIERWSZ zy upowany prze mI a s ę 1915-1935 R m 'to' . res aH pe ny ser ecznel uprzeJ- sprawie I pot<:pl ostro wyzy'" alą-
. y KO~CE~T MISTRZOWSKI. l zastos.c.wać w sposób bardziej 19:35-20:00: X~~taa\e~~;~ kursu ele, mości krok min~str~ Bri~n.~a, który c:. zachowanie .si~ rządu kowień-

DZIlŚ, w po.medzlałek. o godz. 8,30 praktyczny. m"ntarn?go języka francusk'eg ed! I wobec stanu zd.owla mtnbtra Za- sklego, podkresla)ąc przytem tole-
wieczorem odbędzie się w Filharmonii p d' l" po~dręcz;.ika orof Luc'en R ~ .0 w ug lewskiego sam do niego przyłybył racy ; ność stanowiska Polski, która 
zapJw.edziany pierwszy koncert aoom.· ra w llWą ,.p agą przygoto- 20 OO-?O 30' p' o tllgny. na dłuższą konferencję -jak zaZllacza dziennik - po-

k - kul' h' t b' ,~. . rzerwa. L'O . . d I t . 'TIentowy z cy lu ,.Mistrzowskicil kOD' wan . 'narnyc Jes męcząc~ !e- 2030 K t I W k uvre, omawia ąc wy any o ws rzymała Skę od zbro nego wy-
tó" ktO . . k kk ' . oncer weczorny. y onaw- t . f . k k t Q , t ' . ' d . d cer w, n~ .orym wystąPI znan~ \; ganle Z ąta w ąt za ażdym cy: Berta Crawford (śpiew), Irena Du e l Kon erencl OI11~nl a ual. s ą ') le,m~ ~e yn!~ z,e wzg~ę U na 

naszcm mieŚCIe kwartet drezdcllskl. p~zedmiot-em. Z humorem o1)owia- blska (skrzypce) . pro.f L d 'k U t' D Orsay ośwladc:t:a, ze zawarcie powazne kompltkaCJe, ktore mo-
W ' k t t d lIk' • I • U WI rs em kt . . R' ł b 'k . 
t spcmmankt~ waj re. u.rzą dza,,;' e 'Ie da p. Frederick o pewnym cyrku (akomp.). p~ u

k 
Ot nte2~ćrebsJęl .z dlosp'ąlsko: gk'Y y Wyntl n~ć ,w ZWiązku z ~a. 

_ournee, ore c ągme Się o narsza- _ " Wlec ą sanowI ę( Zle a o s 1 lem wys ąplamem w Europie 
'Wy po wszystkich większych miastach wędrownym, ktoreg.o, conferenCI.:1/ ,22.00. Sygnał c~asu, komunikat, lot- poważny czynmk pol;oju i bezpie- wschodniej. 
polsk'ch aż do Wiednia. Kwartet drez- w ten sposób rekla.mował swo,ą! llICZO - meteorologiczny. komUnikaty czeństwa. Dziennik liczy na wyso • • • 
denski cieszy się !ile tylko eur0pejsk[l, menaż-erję: ,.Panie i panowie! OtO! policji, komunihty P. A. T., nadpro- ce pokojową politykę ministra Za- PARYż, 9 (Pat) -Min, Zaleski 
ale !'lawet wszechświatową sławą, al- ~ ~_I gram. lp.wskiego, która doprowadzi roz- odbył dzisiaj rano rozmowę z 
bowem po ukończeniu swojej podróży ~- . . tolSB:iil!!!!t. " I Rzym, (45.0) -, . poczęte z Moskwą roko wania od Chamberlainetn. W rozmowie tej 
po Włoszech, jest zaproszony na wio- 20,40. "':I~c~ór Gnega ~M. iD. Suita pomyślnego wyn ilc.l. Francja i poruszono aktualne zagadnienia 
snę J928. r. na ~o koncert6w, do Indj! Ze sre brnego Holberg, PleSll!. Sonata WIolonczelowa, PO,lska ~ają wobec R?sji wspól- p~lityczn~ , . O godz. ? min. 40 
wschodnJch. ~rzYJazd do ŁodZI kwar~e- k Koru:ert for!epianowy A-moll). ne zadame: przekonać Ją, że so- Wlecz mmlster ZaleskI w ' towarzy-
tu drezdeńskiego wywołal śród !!lUZY- e. ra nu Wleded (;,t7,z) - I jusz polsko-francuski nie jest w stwie małżonki odjechał do Nicei. 
klluych sfer naszego miasta tak w!el- C. 20.05. Opera Pucdniego .. Madarn żadnym wypadku skierowany ~ 
kie zainteresowanie, że wi~lka częś·: " ~ary' Butterfly". I 
biletów została Już Wyp~Z{!iin:;. W W New-YOtliku film r,O;cowi-e i Davenłry (1604) - -1JOG 
pfogramie Schubert, Debussy, C.~a:kow dzieci" osZ!olomit wszystKich. Na- 21.00. Koncert utworów Bell Bartoka 
ski. zwisko SchHdk rauta nie schodziło (Dwa portrety Koncert fortepianowy, H p. ł d 11- W·I· 

prz-ez długi czas z ust rozentuz}az- Suita taneczna). i ' SZ. I USU Snl W I nIe 
-0-- mowanej publiczności. Film de- 22.35. Komiczna opera Jersopa .. M~ 

mon-strowrany w kilku kinach le' la lady Molly". -I WILNO 9 październ ika. (PAT; .' miasto Wilno na cześć p. marszat-
Kwiat czerwony zamiast d,nocześnie, dłu~o gościł na ekra- Berlin, (483.9) - Preus rady min 'sŁrów, marszałek ka i czlc,nkó'w rządu z cikazji 

krzyża nach stolicy Nc.wego Świata , Wła- 17.00. Koncert (Sonata D-moll I pic- Józef P i tsud,~,ki prziąi w dniu s i61mej rocznicy osw·obodzenia 
ściciele kin w na'w: ę/kslvch mia. ! ~nl Sz.uhmana r'tpsodie H-moll i dz:.s;e',s zym p'rezyĄ jum w:e cu p ro- \)v;ilna. 

"Krasnaja Gazeta" uważa, 12 stach Amet)"ki publicznie ośw'ad- O-moll, tańce wp"'lerskie ! p i eśni testacy'r..etio w or,c,bach adwo·1: ata O goozinie 19 od.był się w pała-
Mllisz.ne jest powołani-e do żyda czyli, że film ten przvn:ósł im . Brahmsa). ', SZYS ' .kow:$'k:ego i Engla redakto- cu Mostowym wydany p. zez p. 
komisji artys~Y'cz.no - arc~lHekb .. najwię:'lnsze z)'lSlki. Tak samo w Ber Konlgswusterhausen (1250) - ra Q.,trowoh, go : p Świdersk : e- w'ew.c-dę obiad. w którym wziął 
ni<: zne? , mają-cej za.jąć się stworze. linie film "OjcolWie i dzieci" de-- 21.00. Kwartety smyczkowe D-moll I go. Prezydium wiecu prz'edłożyl,o udział p, marsl,alEllk PiłlSuds,ki ba-

monrStroowany był piT:o:ez szereg mi·e D-dur Mozarta. p . marszał1{owi uc.hwa!.one na wie wiący w Wilnie, ministrowie, oraz 
niem ~bleanatu n,a,d,grobnego, sięcy w narjwięlkszych kinach: .,Ca_ Wrocław (322.6) - cu rezolucje, protestujące przcciw_ sz.ereg oso.b 'stości z pśród miej. 
"b.ardzi.ej oa'!iOwiadaiącego wZjpół_ pitolu" i "Marmor-haus'ie lł • Pu- 20.15. Recital skrZYpCOWY H. Mar- ko uciemiężraniu rod·ak&w naszych sc<>'Wego s.połeczeństwa . 
czesnym wa·rurukom życia, aniż-eh bliczność WlOtbec niebywalego na· ~eau (Partita D-moll Bacha, Koncert na Litwie kow : eńslkiej. P,o polu- , P. minister spraw wewnetrz­
k. rzyż". Komisja ta wyroż.cila jurtltlku mUlSiała s. ię. zrapatry~a~ .w bi- D-dur Mozarta, .• Carme~" ł31~et-sa~a-1 ?niu p. m~rszał.~k Piłsu?shl p'rzy- i nycb Sk!ad'~owski w dniu tut~zej-. 
podobno pł'o}ekt akademika Fomi- l-eŁy o cały tydZień wczesn:e). rak, Serena~y Szuberta l Cza1kowskle- Jął prezydJum mIasta Wtlna w 0- szym cdJedzle drezyną do Gr.odna. 

d ta . . r Film ten już w najkr6tszym Cl,a go). sobach prezydenta SpoHńs'kiego ilDzilSiai wieczo!l"em wyjeiJdża z WiJ! 
na,. prze IS wlaJą'CY. $ły< II~o~an~ sie będzie wyświetlany w kinot-e. frankfurt (428.9) - wiceprezydenta Czyża, którzy na do W .arszawy p. o. ministra 
kWla : :- cze:wonyml pTO!Il11enlaml atrZie "Czary". . '.20.15. Rec!t~ f.orte-pianow~' T. Deme-,· przybyli, aby zaprosić P: !D.arszał- spraw zagranicznyoh KnolI. 
plom;fll1sły.uu. . trie6<:u (Preludłum i fuga Es-dur Bacha. ka na rauł wvda.ny d2lliS1a1 P't'.1Jez 
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.s . ., ue 6: (1: ) Mecze ligow.e 
Wyniki piłkarskie z całej Polski 

Wczorajszy dzień był dla czeT- W ataku dobre okazazłv się stara sie przeszkodzić, lecz piłka WAR.SZAWA. Warszawianka- z karnych i Nast111a, ola Czarnych 
wonych iednym z najlepszych i skrzydła, szególnie prawe (Vorrei. grzęźnie w siatce. Był to moment Hasmonea 5:1 (1:0). Bramki 7.do- Woiciechowski 2 i Staliński dla 
naiszczęś1iwszych, gdyż takiej ilości ter) oraz kierownik naIJ3du Rebu· który zadE'cydował o wy okiej po hyli dla Warszawianki: Jung 2, Warty ~ędzja Jedliński z Krakowa. 
bramek dotychczas Ł. K. S. jesz- zione, łącznicy natomiast zawiedli. rażce gości. W całe ' drużynie znać Szejnach l, Kor 19o1d 1 i Zwierz II KATOWICE J F C P 
cze nie zdobył w żadnem spotka- szególnie SoboŁa, który był naj- wielką derresję, czerwoni zaś opa z karnego, dla Hasmonei--Redler. lonia 4:3 (2:2) .. G;a b~rd;o -ost~; 
niu Iigowem. Ciągłe zmi;my w gorszym p'raczem na boisku. nowują pole przeciwnika i gniotą Sędzia p. Piotrowski z Łodzi. i brutalna. Reprezentacyjny bram. 
linji ataku odbijały się Ujemnie Skład Ruchu: Krenmer - Kuc, niemiłosiernie TORUŃ, T. K. S . - Jutrzen· karz Polski, Gorlitz, który grał na 
na wynikach, dopiero w ostatniem Kusz·Konig, Gąsior, Badura-Frost, W 62 min. Mil]!:'r u1,yskuje ka 4:3 (2~3). Zdobywcami bramek środku ataku uległ powtórnemu 
tygodniu skład napastników zostal Sobota, RebozlOne, KaŁzy, Vor- czwarty pt1nM, a w 63 min. wspa- byli: Suchocki 2, Gumowski i Sto- złamaniu nogi. Sędziował p. ·Korn. 
ustalony i zdaje się kombinacja reltet. niałą ' centrę Sledzia chwyta So· gowski po l, dla Jutrzenki Krum gold z Krakowa. 
ostatnia należy do n al' bardzieJ' u- Pierwsze m innty gry naogół wiak i głó\\ b . tlzysku]'e piątego h l G" b . R' S d . o c, run erg l eIs. ę Zla p KRAKÓW p , nr' ł 2 O 
danych. dość ospale niewiele ciekawe. goala. Po wznowieniu O'bry czerwo· N k' P . • og-on - vv lS a :. 

S d Al 
~ . awroc I z oznanta. Bramki zdobyli.' Batsch l' Kuchar. 

le z, dek, Miller, Sowiak i Jur. w 9 min. Sowi ak po kombi- ni z niebywałą werwą prą naprzód, 
Stollewerk są ową obroną piątką, nacji Sledź-Aldek, otrzymuję pił- 1.lnłynęły dwiE' minuty znów centra LWOW. Czarni - Warta 3:3 ;)ędziował p. Hanke z Łodzi. 
która wykazując dobraną ładną grę kę, wypuszcza ją sobie główką na Sledzia, potem Sowiak dochodzi (1:2). Strzelcami byli: Witkowski 2 
w polu nie zapomina i otem, że foor i z 2 metrów strzela nieuch- do głosu i wynik brzmi już 6:0 na - ~ 
uzyskać bramkę można tylko u- ronnie pierwszego gO<'lla. Goście korzyść czerwonych. • dzew akoah 2 l (11) 
miejetnem wykorzystaniem dogod- nie speszeni tern utrzymują grę Od tej chwili napór czerwo- - : : 
nej pozycji. Obok st r,rych rytu- otwClrlą, piłka szybko przenosi si ę nvch słabnie nieco, goście nato- Do przerwy gra równOtl'zędna, z centry Strzelczyka zdobywa zwy 
nowanych Sledzia i Millera, widzimy z jednej połowy~ boiska na dnI : 'n iast przeprowadzają atak za ata. przyczem pierW'szą bramkę .0- cię~kiego goaJ.a. 
trzech młodych g-raczy, którzy przycz~m bramkarz Rucht1 cu -1. i~ iem i ostatni kw:mdrans należy strym sfirzałem zdobywa St: zel· \Yj zespolę robotniczym do p'rz~r 
do linji, ataku wnieśli niebywałą zatrudniouy wykazuje' swą wysokq iuż do nich. Prawoskrzydłowy czy~ dla Widzewa, 'Y. nie~Hug iml w,Y bram~arz bardzo sła.by, zastą­
werwę i ambicję, t. j. dwa czynni· klasę. Vorreiter, który dawał sobie 7.awsze czasIe Hakoah rewanZU]e SIę. Po pIł go tez Kuczyń.s1ki. Ltn)a ataJm 
Id, które tak często decydują o Częste ataki gości, przeprowa· radę z Jasińskim, nrzerywa się i zmian;e stron Widz~ gra bardzo zupełnie odmł·odzona: Strzelczyk, 
zdobyciu zwycięstwa, nawet nad dzane prawą stroną należą do silnym strzałem zdobywa honoro. żywiołowo i letk1{Q przeważa, prze Rote, Piec, Gą.sik i Bończyk, przy 
silniejszym przeciwnikiem. Doda- groznvch. Rebu zione kilkakro- wy punkt, w 83 zaś minucie ró- śladu,i'e ich iednak pech, dzięki większem zgraniu będzie baroz.() 
jemy do tego nadzwyczajną dys- tuj !' r! chodżi do głosu i oddaje wnież z centry tego gracza Rebu- któremu kilka nadzwycz.aj pew- niebezpieczną dla pr zeciwnUk a , 
pozycię sirzałową wszystkich na· Sl " ladzwyczaj ładnych, płas· zione ustanawia końcowy wynik nyeh syŁuacj-i zlostaje nieWYZYSka-l' VI tbkoab~ specjal?ie wyróŻI!1i-
pastników, no i pewną dozę ldlh strzałów. meczu 6:2 nych. 11 Slę K.olPlw1Qz, Stetnbo-ck oraz 
szczęcia, a będziemy mieli przy- ' I' U gospodarzy wyróżnili się: w Dopiero w ostatnich dziesięciu łącznicy. Sędziował p. Andrz-e·· 
czyny, które zadecydowały o Bramkarz ŁK S·u ma dobre mo ataku Aldek, Stollenwerk, w po- minu1ach lewo'skrzydłowy Bończyk jak 
wczorajszym su!{cesie. men1y, czysty chwyt piłki i szczę· mocy Trzmiel oraz obyd waj ,." .. t«,>.""", 

Drużyna Ruchu okazała się na- ście niespotykane u innych bram- obrońcy. Sędziował p. Niedźwirski U eh 
ogół równorzędnym przeciwnikiem, karzy, lecz i wielką wadę ... pozę, l1aogół dobrze z wyjątkiem uzna· .I.1rOnlaa 
które umle]ętme potraflh wyko- ż~by w stałość jego formy można rażących błędów. Publiczność nie- li itI. I·· -Sokół Piłka koszykowa miała jec1n~~ ch.wile załan:~nia się, a szkoda: zbyt młody to gracz, a· nia druf4iej bramki nie popełnił I 
rZY,st.ać gospodarze. Bramkarz wierzyć bez zastrzeżeń. zbyt liczn ie stawiła się, około Sokół zgierski pokazał nam 
goscI bardzo dobry zademostrował Gra na efekt, dla widowni czę 2000 osób przyglądało się przebie- z. brurdzo ładną ,;!rę. Przez 
nam wspaniałą obronę swej świą- sto drogo kosztuje drużynie. ŁKS gowi gry. nowu ~ 
tyni i tylko dzięki odniesionym' ma już Miii do zawdzięczenia nie I --0-- długi czas zdołał on dzielnie prze-

ciwstaw:ć czoło tak rutynowanej 
kontuzjom nie mógł wykazać tej zasłużoną przegranę do Legji, aby d G M S l 
ruchliwości jak przert przerwą· pozerstwo tego gracza nie koszto- Dr~iln .... LKS lU 4:Z (z:n) s[~~~e'2ba~in~ta;h ~ad~z n: si~ 
Takiego br~mkar. za moż.e gościom wało czerwonych jeszcze i innych. Z d t k' ł h lt . ci . 
pozazdroścIć kazda druzyna. Do przerwy wynik utrzymuje . kawo dY owarzys ~e łrozegdrane ac, w rezu aCIe czego pa alą 

s'ę choć b ł t kt' Ja o prze mecz przymos y z ecy· dwie bram~i, zdobyte przez Her-
Par.a obrońców,. dość . dobra, 1, Y Y !l10I?en y, w o: I dowane zwycięstwo doskonale gra tza i Bema. 

spełmała swe zadame pewme, na· rych, zdawało S1ę, ze . Ruch. potrafi; jącej drużynie Orkanu. 
leżycie i poza kilkoma momenta- wyro,wn~ć. W .ostatnlch mmuta:::h Jedna bramka z pośród 4-ch K. S. "Slask" (Swiąfo" 
tarni nie popełniała błędów. Lecz Sledpz me~do!TI1e strz~Ia. w aut. uzyskana została z rzutu karnego. fOiJh :IJI· ~e) ł-TSI!, '1 •• 11 (O 0'0) 
na barkach obrońców spoczywała . o zmianie stron lUZ w drugą u iM!U U "" U 
podwójna praca, bowiem cała nie- m.mutę ŁKS zdobywa rzut z rogu. nognn" --Sam!!lnn ":1 Do przerwy przewaga Ł. T. S. 
maI linja pomocy zawiodła. Piłka sp.ada tu~ prz~d ?ramką, - [' u łJ~" G. i tylko wyrażnv pech, prześla-
Wszystkie ataki czerwonych prze- chwyta Ją SowIak, kierUje do bram 45-minutowa dogrywka zawo- dujący atak nie pozwala na zJo· 
prowadzone były tak gładko, ki, j~dnak obrońca. w ostatniej dów' o mistrzostwo II ligI. Pierw- bycia bramki. 
jakby gómoślązacy wogóle n~ ChWlll w~kope.m bron:. . sze spotkanie przerwane z powo-\ Po przerwie gra równa, kan­
mieli pomocy. Również i w akcji ~~ótkl g~lzde~ l sę.dzla po du ulewnego deszczu przyniosło certawa gra tria obronnego Ł. T. 
ofenzywnej, pomoc gości nie tęgo Chv.:llt wahama nlesłuszme przy- wynik zerowy, w dniu wczoraj- S. G. Bramki dla ,,::,Iąska" zdobyli: 
wspierała swój atak. Można śmia- znale bramkę. dla. czerwonych. Pro szym Pogoń odniosła nieznaczne Marchewka ~ i Struś. Zwycięstwem 
ło powiedzieć, że wina za tak test graczy mc me pomaga . żwycięstwo nad Samsonem w sto- tern K. S. "Sląsk" wysunął się na 
wYl'oką klęskę spada wyłącznie W minutę później następuje sunku 2:1. czoło pretendentów wejścia do 
na pomocników niebieskich. przebój.Aldka,bra mkarz, wybiegiem -0-'- i extra klasy. 

ZGUBIONO 
Dr. med. dowód osobisty wyd. w Łodzi na na 

zWisko Budzińska Amela, zam. przy 
ul. Kruczej 4. 7744-0 LAJCHTER ROMAn 
męskie w dObr;~~~~e do sprzedania STOMATOLOG I Bornsłein 
Piotrkowska 109 m. 11. 7738-2 Ko t t sk 9 
_
_____ ~____ os an ynow a. Trandutta 9, 

.. Tel, 49-66. 6 

DYWANY 
~eperuje Tkalnia Sztuczna, Piotrkow­
Ika 92. 7719-6 

ZAGUBIONO 
wyciąg :1\9 1906 wydany 8. VI.-1927 r. 
przez $!minę Zytno na nazwisko JadWi­
gi Martoń 1704-5 

ZGUBIONO 
dowód osobisty wydany w Łodzi, oraz 
książeczkę woiskową wyd. w Sieradzu 
na nazwisko Teodor Rosenberg zam. 
w Rudzie Pabjanicldej przy ul. Rey. 
monta ~ 140. 7689-5 

POSZUKUJE 
się p; WilhelmfJŁ Henczkego lat 52 z 
ojca )akóDa i matki Krystyny. Kto­
kolwiek by wiedział o miejscu pobytu 
jego proszony jest o danie wiadomOtki 
Fl.lbryczna 2 m. 29. 7684-5 '-DUżY WYBóR 
resztek. Wiadomość: Gdańska 17, m. 4, 
pławy dzwonek. 7660-10 

CH CESZ OTRZYMAć POSADĘ? 
Musisz ukończyć kursa fachowe kore­
spolldencyjne prof. Sekułowicza, War 
szawa, Z6rawia 42. Kursa wyuczaja 
Iisto\\nle: buchalterji, rachunkowości; 
kupiecJdej. korespondencji handlowej 
stpnografji, nauki bandlu, prawa, kali 
grafii. pisania na maszynach, towaro­
znawstwa, angielskiego, francuskieqo, 
ni emieckiego. Po ukończeniu świa· 
dectwo. Ządajcie prospektów. 

7407-18 

Chor. szczęk, dzia tel. 23.06. 
seł, podniebien!a: Chor. wewn. 
zębodołów i t. p. i nerw. 
Od 1 i pól do 5. Przyjm. 7 - 8. 
W niedzielę 9-11 

Kino Spół. Prac. Państw. 
Sienkiewicza 40. 

Od wtorku, dnia 4 paidziernika do 
poniedziałku wf. 

Najnowsze Arcydzieło Ekranów 

pod tytułem: 

lA CENĘ DUSZY 
i ciaJ:a i; 

Dramat w 10-ciu wielkich aktach. ł! 
Współczesna sztuka filmowa o ~ I 

wspaniałej wystaWie i niezrównanej' . 
grze. f 

Wr rolach głównych, - prze~\iczna 
i czarująca 

Vesta Syva, Juliette Copton J 

Wyndham ~taodjoon i Walter But\er. ~ 
ANONS! Następny program: 

.Zemmsta za zdradę« 

Początek w dni powszednie o godz. 
5.no, 7,50 ostatni o 9,50,' 

W soboty, niedziele i święta o g. 
o-ej po południu 

• • • 

ZNANE ZE SWEJ DOBROCI 

DAMSKIE, OBUWIE 
:~I~~~~CE 

NAJNOWSZYCH FASONÓW 
po cenach prz;ystępn;ych 

~ L..OS2iE 

NIEGOW E 
Najprzedniejszej jakościl 

~ALOSZE MĘSKIE Gat. I zł. 12.­
SNIEGOWCE DZIECIĘCE "I od l' 15.-

" DAMSKIE GABARD." I zł. 25.-
w WIELKrM WYBORZE. 

'W. MANDA, Piotrkowska 127. 
~ 

cały rok 
Aoule1te­
Boccora 

INFORI'IAC.IE: 

Wanzawa Tel.m-M 
RÓWNIEZ KASYNO sOPOTY. 

Or. med. l 
: PRYBUlSKł 
I .}horoby skór­
l ne włoeów we-

I 'leryczne i mo­
czopłciowe 

!.eczenie światle m 
Lampa kwarcowa) 
promieniami Ro­

entgena. 
)rzyjmuje od 9-2 

lod 4-8. 
i ula pań od 4-5 od­
dzielna poczekal­

nia. 
Zawadzka Nil ., 

tel. 25-58. 

W sobotę, dnia 8, października 
w sali niem. gimnazjum o godz. 
5 po poł. odbyły sie zawody w 
piłkę koszykową: 6 kI. gimn. niem. 
-gimn. Brauna 48:12, duże prze­
waga niem. gimn. nad słabym 
przeciwnikiem. K. S. "Laura"­
G. M. P. 40:12. W "Laurzec sami 
gracze niem. gimn. 
"'_IIIil_:a._IIm~_. 

Najpotętniejsze arcydzieło sztuki 
filmowejl 

Triumf gry i reżyserjil 

Niesłychanie ciekawa i rewelacyjna 
treśćl 

"Ojcowie i Oli~ci" 
wkrótce fdno CZARY. 

Wyn·k~ zagraniczne 
BUDAPESZT. Czechosłowacja 

- Węgry 2:1 (1:0). 40.000 widzów. 

PRAGA. Bud peszt - Praga 
2:1 tO:1). 1.1.000 widzów. 

WIEDEN. Wacker-Sportklub 
4:1 B. A. C. - Simering 4:J; 
W. A. C. - A<1mira 3:4, Hal10ah 
-Slovan 1 :0, Herta - florisdorI 
2:0, R.apid - Austria 2:1. 

(ID aD OD 00 0000000 00 re <lO (J; 

\IV centrum miasta 
Lokale murowane na składy, rem;· 
zy i warsztaty do wynajęcia. 
Dowiedzieć się: Cegielniana 14, m. 7, 
między 3-4 godz. po poło 751-:.5 

M .. ~ Inwald -Flamenbaum 
Leka~z. dent)"sta 

nawrot 32 tel. 33-55) 

przyjmuje od 10-1 i od 4-6 

miesięczna "orosu Polskiego" ze wszystkimi dodatkami wy · 
nosi w Łodzi zł. 4.50, za odnoszenie - 40 Slroszy; z prze· 
syłką pocztowa w kraju - zl. 5.-; zagranic" - zł. 7.20. 

. . O~łoszenie za wiersz milimetroWy 1 szpaltoWy 
1 strona.1 wtek~ole 40 groszy, strona 5 szpa!t - NeKrolo~i 30 Qr. str. 5 szpalt. - Nadesłane 
DO tekścI~ 50 ~r .. strona 5 szpalt. - Zwyczajne 10 groszy str. 10 szpalt. - O~łoszenia zare 
czynnwe I zaślubmowe 10 złot. - Ogłoszenia zamiejscowe oblicz'lne 51 o 'D Ilroc Zl~ f irtm 

__ ~~~~~~~~~~~"",~""_~ _______ ~,,,,~III.~!IIII"' __ 'T.I,mm:c.~~:;;.nlnic'wych o l()() procent droże,i 
I(edaktor: c;. .. • ... ;taw Wass~"~ug. .Wydawnictwo ~'uw ::;t e: 'J~ $ ,). Z ogr. odp W drukarni "Głosu I?ols!nego" PlOlrlwwSka ~tt 




